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CZYTANIA

Pierwsze czytanie:
Pnp 2, 8-14 

Nadchodzi umiłowany…

Pierwsze czytanie:
So 3, 14-18a 

Bóg jest wśród swojego ludu…

Psalm responsoryjny:

Ps 33 (32), 2-3. 11-12. 20-21 (R.: por. 1a i 3a) 

Pieśń nową Panu radośnie śpiewajmy

Alleluja, Alleluja, Alleluja 

Aklamacja przed Ewangelią 

Emmanuelu, nasz Królu i Prawodawco, 

przyjdź nas zbawić, nasz Panie i Boże.

Ewangelia:
Łk 1, 39-45 

Maryja jest Matką oczekiwanego Mesjasza…
Gdzie znaleźć szczęście?

Gdy gra radio, można czasem usłyszeć słowa piosenki: Wszyscy tak pragniemy szczęścia… To prawda. Chcemy być szczęśliwi. Lecz w czym znajdziemy szczęście? Podobno źródłem szczęścia jest optymizm. Wystarczy wtedy mieć przekonanie, że wszystko się ułoży. Szczęśliwym może być też człowiek, który nie uważa się za skrzywdzonego przez innych albo niesprawiedliwie potraktowanego przez los. Szczęście jest także udziałem tych, którzy mają obok siebie kogoś bliskiego, serdecznego, kochającego.
Okazuje się jednak, że jest jeszcze jedno ważne źródło szczęścia. To wiara w Boga. Ilu takich ludzi można spotkać, którzy wiedzą, że nie ma dla nich uleczenia z choroby, a są szczęśliwi? Ilu ludzi cierpi niesłusznie, a mimo to nie załamuje rąk nad swoim losem? Ilu ludzi doświadcza zdrady, odrzucenia i pogardy, ale nie traci szczęścia? Poczucie celu, które wypływa z wiary, prowadzi do szczęścia. Gdy człowiek wie, że jest ktoś większy od niego, kto ma w ręku cały świat i jego życie, znajdzie prawdziwe szczęście. Nie będzie to chwila zadowolenia, gdyż akurat uzyskał awans zawodowy albo uśmiechnął się do niego los na loterii. Nie, to ciągła świadomość życia w bliskości Boga, który go prowadzi, porusza do działania i podtrzymuje w dobrem.

O szczęściu jest także dzisiaj mowa w Ewangelii. Elżbieta dwa razy nazywa Maryję szczęśliwą, gdy Ta przybywa do niej w odwiedziny. Maryja jest błogosławiona, czyli szczęśliwa. Najpierw dlatego, że nosi pod sercem Jezusa – błogosławiony owoc Jej łona. Maryja jest szczęśliwa, gdyż przyjęła słowo Boże z wiarą. Elżbieta wiedziała, że Maryja uwierzyła obietnicom anioła; gdy nazwała Ją Matką Pana, wyznała, że Maryja nosi w swym łonie Odkupiciela ludzkości; a kiedy prorokowała, że wszystko się dokona, widziała już to, co ma nastąpić w przyszłości.

Maryja jest szczęśliwa, gdyż wierzy w Boga i wierzy Bogu. To On wyznacza kierunek całemu Jej życiu, a Ona powierza Mu się z pełną ufnością. Jej wiara staje się fundamentem, na którym może się oprzeć. Wiara daje Maryi moc, by bez lęku wypełniać misję, którą powierzył Jej Bóg. Wierna Bogu i zjednoczona ze swoim Synem przeżywa i akceptuje wszystko, gdyż Jej życie ma cel, a jest to cel tak wielki, że usprawiedliwia trud drogi (Spe salvi, nr 1).

Poczucie celu, które wypływa z wiary, prowadzi do szczęścia. Maryja pokazuje, co jest celem życia chrześcijańskiego – żyć w obecności Boga, służyć Mu i nieść Go ludziom. Tak swoje zadanie życiowe pojmowała również święta Teresa z Kalkuty. Cały czas była skupiona na rozpoznawaniu Jezusa w swoim życiu i wypełnianiu woli Bożej. Kiedyś Matka Teresa powiedziała: „Nie sądzę, żebym miała jakieś szczególne cechy. Nie żądam niczego za swoją pracę. To Jego praca. Jestem jak mały ołówek w jego dłoni. On myśli. On pisze. Ołówek nie ma z tym nic wspólnego. Ołówek ma tylko jedno zadanie do wypełnienia – pozwolić sobą pisać”. W ten sposób odnalazła szczęście – żyć w obecności Boga i służyć Mu.

Wszyscy tak pragniemy szczęścia… A ono wcale nie jest tak daleko od nas. Przecież Bóg ciągle nas szuka i wychodzi nam naprzeciw. Możemy trwać w Jego obecności na liturgii, w czasie adoracji Najświętszego Sakramentu i rozważając Słowo Boże. On także jest zawsze w naszym wnętrzu, w głębi duszy – jak mówi św. Augustyn, żałując przy tym, że tak późno to odkrył. Zjednoczeni z Nim nieśmy Go ludziom jak Maryja!
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